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Polska 


Rządy Stanów Zjednoczonych, Wiel 
kiej Brytanii i Chin użnały de jure Rzači 
Rzeczypospolitej Polskiej i odtąd z tymi 
krajami nawiązane zostają normalne 
stosunki „dyplomatyczne. Akt „uznania 
stanowi dowód autorytetu, zdobytego | i 
przęz „nasz Rząd, świadectwo Wys- 
kiej oceny jego twórczej konstrukfyw- 
nej polityki pokojowej oraz szacunku. 
zdobytego przez nasz naród oraz żołnie- 
rza polskiego, szacunku zdobytego dzięki 
bohaterskiej walce z wrogiem. ludzkości, 
Niemcami hitlerowskimi, 

Akt uznania otwiera nową doniosłą 
kartę w stosunkach wzajemnych zaprzy- 
jaźnionych narodów. y 

Ale póza więzami tradycyjnej przy=-! 
jaźni, są i inne względy, które nakazują 
naszym narodom zbliżenie, 

Wojna ostatnia wykazała, że tylko so- 
lidarna postawa trzech największych mo- 
carstw świata — "ZSRR, Wielkiej Bryta- 


niii Stanów ‘Zjednoczonych — jest w sta- 
nie zapewnić światu bezpieczeństwa i 
trwały pokój. Im głębsze węzły przyjaźni 


i sojuszu łączyć będą państwo polskie z 
"tymi mocarstwami. tym ufniej i.spokoj- 
niej” będzie mógł nasz naród spoglądać 
w- przyszłość. 

Z naszym wielkim sąsiadem w rschoq- 

nim, ze Związkiem Radzieckim, łączą mas 

węzły przyjażni, pomócy wzajemnej i 
współpracy politycznej i gospodarczej. 
Sojusz ze Związkiem Radzieckim jest” jla 
Polski podstawą jej bezpieczeństwa. 

Obecnie stoi przed nami zadanie utrwa- 
lenia naszych pozycyj przez wzmocnienie 
więzów przyjaźni, . łączących nasze pań- 
stwo z Demokracjami Zachodu, 


Dziś niewątpii wi e kraj nasz, który. bý- 
daj najsilniej ucierpiał w wyniku wojny 
¿i barbarzyńskiej okupacji hitlerowskiej, 
potrzebuje pomocy, aby przyśpieszyć dzie- 
ło odbudowy i niezbędnej rekonstrukcji. 
Nie wątpimy; że narody sprzymierzone 
przyjdą nam z pomocą. « 

' Polska w jej nowych granicach, z sze- 
rokim dostępem do morza, 
dzie w szybkim czasie jeden z silniejszych 
organizmów gospodarczych w Europie, 
mających przed sobą Szerokie możliwości 
rozwojowe. Przed życiem gospodarczym 
naszygh państw otwierają się szerokie 
perspektywy owocnej współpracy ku po- 
żytkowi stron obu. j 

Wierzymy, że dzień dzisiejszy stano- 
wić będzie doniosły moment w rozwoju 
i pogłębieniu przyjaznych sjossnków mię- 
dzy demokratyczną Polską i wielkimi de- 
mokracjami Zachodu. 

Min. Eden pojedzie 
do Berlina > 

LONDYN (Polpress). Prasa donosi, że 
minister Eden będzie mógł towarzyszyć 


premierowi Churchillowi i. wicepremiero- 
wi Attlee w spotkaniu Wielkiej Trójki. 
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rzez Stany Zjednoczone, | 


Nota Prezydenta Pa 


Warszawa (Polpress) W odpowiedzi na notę premiera Rządu Jedno 
Narodowej, obywatela Osóbki- Morawskiego, Prezydent Stanów Zjedno: 
nych Ameryki Północnej Harry $. Truman przesłał premierowi ob. Osób 
Morawskiemu, za pośrednictwem ambasadora Rzeczypospolitej Polskiej 
Moskwie. ob. Modzelewskiego notę, w której zakomunikował, że ati 
nów Zjednoczonych Ameryki Północnej postanowił nawiązać stosun wią l 
|lomatyczne z Polskim Rządem Jedności Narodowej. | 
Prezydent Stanów Zjednoczonych A. Pe: podał zarazem do- wiadomój 

że zamianował pana Artura Bliss Lane nadzwyczajnym i pełnomocnym 4 
basadorem Saine Zjednoczonych w Polsce. | coi 


- Nota Premiera Churchilla | 


Wasi (Pali) W odpowiedzi na "notę premiera Rządu Jedna 
Narodowej ob. Osóbki- Morawskiego, premier Wielkiej Brytanii Wins 
Churchill przesłał premierowi ob. Osóbce-Morawskiemu za pośrednictw 
ambasadora Rzeczypospolitej Polskiej w Moskwie ob. Modzelewskiego | 
mo, w którym zakomunikował, że Rząd „Wielkiej Brytanii postanowił na 
zać stosunki dyplomatyczne z. Polskim Rządem Jedności Narodowej.. 

Premier :Winston Churchill podał zarazem do wiadomości, że p. Rok 
Hankey uda się w najbliższym czasie do Warszawy, jako charge d” attal a 
iad interim aż do szybkiego zamianowania ambasadora. 


Zawiadomienie Ambasadora Chin w Moskw W 


Warszawa (Polpress) Ambasador Chin w Moskwie p. Fu*B:n-Czan, z 
munikował ambasadorowi Rzeczypospolitej Polskiej w Moskwie, ob. I 
dzelewskiemu, że Rząd -Chin PRD uznać „Polęki Rząd Jedności. 
rodowej. = > | 
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Ostatnie zebrania przedwyborcze. Po raz pierwszy w h storii ni je | 
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okteslić z góry wyninu wyberów 


LONDYN, (Polpress), — Dnia 5 lipca o 
godzinie 7 rano rozpoczęły się wybory w 
Anglii. W całym kraju odbywają się osta- 
tnie zebrania przedwyborcze. Na Gali: u- 
lic wygłaszają liczni mówcy od wwaęaę 
świtu przemówienia. 

Premier Churchill objeżdża dzielnice po- 
łudniowe i wschodnie przedmieścia stolicy 
Wielkiej Brytanii. Attlee znajduje się w swo- 
im okręgu, wyborczym. Presa i radio wzy- 
wają ludność do licznego udziału w wybo- 
rach, 


Po raz PSA w wie zi “Angli = POWY: zi 


pisze „News Chronicle“ nie można wydać 
miarodajnego zdania o wynikach wyborów. 

„Daily Mail” podaje, że ilość zakładów 
o wynik wyborów jestatym razem znikoma. 

„Daily Hergld" : 
tem Attlee artykuł, 'w którym pisze. min. 
Konserwatyści i wielcy finansiści liczą na 
Churchilla. Tonsetwałyści twierdzą, że los 
Wielkiej Prytanił będzie beznadziejny, jeżeli 
n: czele jej nie stanie Churchili, Powtarzają 
oni jote * jotę to, co w swoim czasie mó- 
wit Goebbels o Hitlerze. Aufor artykułu 
niorku, że PASY konserwa- 


Vil Sesja Rady Najwyższej 


Białoruskiej Republiki Radzieckiej _ 


MOSKWA, (Polpre ss), — ? W- Mińsku -roz- 


LONDYN (Polpress). Agencja Reutera | poczęła się VII sesja Rady Najwyższej Bla- 


donosi, że w Canberra zmarł wczoraj w 
nocy premier Australii Curtin w 60 roku 
życia, 

Premier Curtin był synem policjanta | 
atstraliiskiego. Rozoóczał dn swa kariere 
jsko dziennikarz, Był on przez diusi czas 
naczelnym redaktorem organu Labour 
„Party w Australii Zachodniej. 


|łoruskiej Republiki Radzieckiej. Uroczyste 
| otwarcie nastąpiło w rocznicę wyzwolenia 
stolicy Biaioruni, Mińska.. Na sesji były o- 
becre delegacje I, II, i I!1 Frontu _Biatoriis- 
kiogo. Na porządku dziennyma znajdowa'y 
się nsitepujące zagadnienia: 1) nrzezsuie 
ronznizy wyzwolenia Białoruskiej Repubiiki 
Rudzievkiej, 2) przyjęcie budżetu Biaiorusi 
na rok 1945, 3) zatwierdzenia zarządzeń wy- 


rx = 


danych przez Prezydium May Maiwrtrzej 
Białorusi, 

Na pierwszym nesen srfgtosił prze 
mówienie przewodniczący Rady Komisarzy 


Ludorrych Białorusi, Ponomarenko, który wy-, 


raził wdzięczność narodu białoruskiego dia 
Związku Radzi əckisgo i generalisstmuan Sta- 
Una za nomoon, okorang w wojnie z najeźdź- 
tami Ponomarenko stwierdził, że w ciągu 
jediego roku lodbudowanó na ziemi Biało- 
yusi 125. 009 zagród gospoderskich, 2.500 azpi- 
teti, 15:007 szkół Narady trwają, 


zamieszcze pod portre- 


tystów prowadzą w dziedzinie polity 
nętrznej do bezrobocia, a w r 
lityki zagranicznej do izolacji 1 
tanii, _fr 
„błews Chronicle" uważa, że wy. 
ne są okazją ula poczynienia pe 
niczych zmian w życiu społęcz n 
czym i politycznyr Wielkiej Bryt 
konserwafystów—podkreśla dzie 
dują, się zwolennicy polityk: ch 
przeciwnicy polityki Churchilla. Na 
dek zwycięstwa elementy, które. j 
popierają Churchilla, wyjdą zapew 
wierzchnię życia politycznegog A 
„Manchester Guardian” pisze. 
wyborów: W całej Europie odbywa i 
sunięrta na lewo. Jeżeli 'wdzięcm 
premiera Joprowadzi do powroti 
partii konzerwatywnej, to Anglia b 
oczach Eurcny „Okopami Św. Tro 
% 2% -i 


a e reakcji. 

LONDYN, (Folprest), z Agencj ja 
donosi, że premier Wielkiej Btytan Í 
Churchill przeż omytkę nie figuru e 
wyborców. /W' {8n sposób premier 
dzie mógł giesować. Gdy chu 
dział się o tym, uśmiechnął się i 
sprawiedliwość”, =” 


r glia p 


JNDYN. (Polpress), Prasa angielska z 
mą uiga donosi, że L zw. rząd ton- 
| robi przygotówania do opuszczenia 
let Brytanii. 
pety Mall" pisze, że -członkowie 
i” londyńskiego będą musieli indy- 
Inie decydować każdy o swoim przy- 
"osie, a nie jako ciało zbiorowe. 
fewicz usiłyję zorganizować gościnę 
bie | dla szczątków „rządu” w Tr: 
lub w Kanadzie. Przy obiorze Mo- 
olicy” największą trudno cią jest 
e sprawa znalezienia źródła fi- 
, dalszych awantur politysz- 
podaje bowiem „Daiły Mail” rząd 
rytanii, który dotychczas wypła- 
gie na kwartał z góry, nie wy- 
| Raczkiewiczowi i Arciszewskiemu 
moji na trzeci kwartał, 
mily Herald" omawiając kłopoty fi- 
j „rządu'” dodaje złośliwie, że mo- 
iż Arciszewski i Raczkiewicz 
gdzieś gościnę; natomiast zupełnie 
m, jest, czy znajdą gdziskolwiek 
"fmansowe. Sprawa ta nie: na- 
lo łatwych, skoro się zważy, że na- 
lad „minister Informacji" w „rządzie” 
ewskiego, Prager, utrzymywał w 
Jnistersiwa nie mniej niż 250 


est, 


ikże obiór „nowej' stolicy” uza- 
jest nie tylko od tego, gdzie 
Z i Arciszewski spodziewają Się 
é nową żyłę złota. „Stolica” musi 
| pev ną aurę polityczną. Pod tym 
Hem odpowiadać może Arciszewskie- 
3 j Dublin, aniżeli Montreal, zwła- 
"łe najbliższego współpracownika p. 
wicza, gen. Sosnkowskiego spotke- 
Montrealu bardzo niemiła przygoda. 
ma zaproszenie tamtejszej sanacji 
bwski zjechał do Montrealu, „Gazeta 
V wychodząca w Kanadzie. na przy- 
przypomniała mu o jego. działal- 
Polsce w takich słowach, że jak 
paryski „Narodowiec" „omal nie 
do awantury”. 
każdym razie 
londyńskiego, 


` 
akcja likwidacyjna 
a ściglej mówiąc 
ozkład, postępuje naprzód szybkimi 
M. Pragier zakomunikował oficjalnie 
i Intormacji” prze- 


że „Ministerstwo 
staleć i że poczyniono kroki w kie- 


M 


RSZAWA, (Polpreśs), — Z okazji po- 
Warszawie znakomitych uczonych 
ny dynanda Joliot odbyło się we 
: rie w sali Prezydium Rady Mi- 
M gori czołowi przedstawiciele 
polskiej, a więc profezorowie: Pień: 
| Kotarbiński, Dobrowojski, 

uratowski, Antoniewicz, Nawro- 
¿ "Obecny, był również minister 
moranmicznych ob. Rzymowski oraz 
Republiki irancugkie|, p. Ca 
odzącym na salę ppyJoliot zebrani, 
szy z miejsc, p 


Ossow- 


re- 
owitali burzliwymi o- 


anie zagaił minister Rzymowski, Wi- 


Iyoh gości, po czym zaprosił na prze- 

jącego prof. Pieńkowskiego. 

gna Joliot w krótkim przemówieniu 

a zadowolenie, że jest w Polsce, u- 

jednak serdecznie nad zniszczeniem 

(współczuje gorąco cierpieniom 
y N 


referat naukowo-społeczny Wy- 
sstępnie p. Ferdynand Joliot, Na 
zaznaczył, że tego co zastał w War- 
nie widział jeszcze nigdy i nigdzie 
swemu głębokiemu ubolewaniu 
sjedią naszej Stolicy. Dla odrodze- 
odniesienia się do należytego po- 
czeba wielkich wysiłków. Prócz Wy- 
technicznych zasadniczą rzeczą jest 
adnie ukształtowanie umysłowości 
sństwa, zwłaszcza nowych pokoleń. 

gd Francją, którą łączą z Polską wę- 
Krezjnej przyjażni, stoją podobne za- 
ak przed Polska. trzeba odbudowy- 
ganizować. Nauka ścisła i stosowa- 
s i powinna odegrać podstawową To- 
pracach, We Francji niestety brak 
1 nie ma dostatecznej -ilości nau- 
. Są ońi zresztą źle opłacani i mają 
k osiągania korzystniejszych warun- 
nych dziedzinach pracy, np. w prze- 
Trzeba więc jednoczyć ludzi zdol- 
Fnaldźvte wykonywanie zadań i dać 
wiedojie warunki pracy, Tylko z po- 
aki i tsohniki możemy stworzyć war- 
Alne dla harmonijnego rozwoju pań- 


lodząc z tych załągeń n; Toliot zor- 
w swym kraju i stanał na czele 
stytucji — Narodowego Ośrortrą Ra- 
kawgh (entre National des Re- 
i Selantifinnes) klóra zaromadziła 
mych, snecialistów z różnvch dzie- 
kdzv, Mówca orzadstawił nastepnie 
wy, dotyczące oraani"=cji wé- 
rzminyitowanał instytucji, 

p Miry Przy Wisjkn komitat ko- 
pinv, który 'zasnala fnohewców z 
leiadziy obrony narodowej — armii 
marynarki I lotnictwa. Obecnie na 
pian wystwają się sprawy okupa- 
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zad” londyński w likwid 
rzestała wypłacać subwencje Raczkiewiczowi. 
Emigranci w ob'iczu nowej emi 


P, Joliot w gościnie 


Uroczyste przyjęcie w sali 


b. Joltot, ambasadora Garreau 


gotowych wziąć ne!na | 


GŁOS ROBOTNICZY 
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| 1 racji ; 
runku rozwiązania całej administracji cy-|żeniu, że Polacy lońdyńscy popełmiają wiel- 
wilnej „rzadu“ londyńskiego, Również ofi-|ki błąd". ; 
cjamie zakomunikowano o. likwidacji „de- i 
do ciety rządu” na Bliski Wschód. Í „Daily Herald” nazywa londyńczyków 
„poprostu najgorszymi wrogami swego 
kraju“ — okazali się oni najgorszymi Wro- 
gam! swego kraju przez swe faszystowskie 
tendencje przez swój antysemityzm i przez 
nadzieje na stworzenie rozłamu wśród 
nprzymierzonych z ostrzem skierowanym 
przeciwko Związkowi Radzieckiemu”, 


Megalomania pp. Raczkiewicza i Arci- 
szewskiego zaczyna już Śmieszyć oninię 
świata. Amerykańska „New York Herald 
Tribune” podając sprawozdanie o konfe- 
rencji prasowej Arciszewskiegą dodaje. 
że „tan rząd wychodźczy bvł jak zawsze 


Prasa angielska przy tej okazji stwier- 
dza, źe nie może doszukać się w posie- 
powaniu Raczkiewicza Arciszewskiego | 
ich kompanii niczego, coby świadczyło o 
szukaniu drogi do Narodu Polskiego, lub 
też checi pomagania w budowie Polski. 
Nie bez ironii pisze „Manchester Guardian”: 

„Fragedią Polaków jest to, że mieszają 
zasady z -przesądami'. Mówiąc dalej o 
oporze stawianym przez londyńczyków 24; 
równo woli Narodu Polskiego, iak i opinii 
calego ćwlata, pisze dalej gazeta z ironią: 
„Jakkolwiek można podziwiać tek boha-' nieubłaganie przeciwny uznaniu jakiego 
terski opór, trudnp jednak oprzeć się wra- kolwiek autorytetu poza swoim własnym” 
ADRSŻ ML RI WIN PY RLN A | | ÓW AMB OWE 


Leningrad gotuje się na przyjęcie 


ztłemebilizowanych żołnierzy radzieckich 


MOSKWA. (Polprese), z Leningradu do: | dza się w. trybie przyspieszonym remont 
nosza, że miejska: rada delegatów robotni- | mieszkań, "dla zdemokilizowanych, a na 
czych powzięła szereg uchwał w sprawie 
zatrudnienia i zaopatrzenia zdemobilizo- 
wanych mieszkańców miasta. Przeprowa- | 


Zakłady syntetycznego paliwa 


zost ną uruchomione w Oświęcimiu 
L 


zqórą jedna -trzecia dodatku do naszej 
obecnej produkcji naftowej. Fabryka Pali- 
«wa Syntetycznego będzie zmontowana w 
Oświęcimiu, przy czym władze radzieckie 
przekażą Polsce urzętdzenia, plany I «wzory 
katalizatorów, jskfR używane były przez 
Niemców w Schwarzheide —e zakładach: 
będacych ostatnim wytazem techniki w tej 


a 


przedmieściach przygotowuje się dia nich' 
działki ogrodowe. * 


WARSZAWA. (Polpress). Ostatnio osiąg- 
nieto porozumienie z rządem ZSRR w spra- 
wie, która posiadą dla Polski kapitalną wa- 
gẹ, a mianowicie w przedmiocie -pomocy 
przy budowie zzkładów Paliwa Syntetycze 
nego. Delegaci polscy uzyskali od Ż5RR 
wydzielenie kompletu urządzeń dla takich 
zakładów e produkcji 40 tysięcy ton pali- 
wa sztucznego rocznie; co stanowić będzie | dziedzinie. 


u uczonych polskich 


. . = LA 

Prezydium Rady Ministrów 
„naukowych ta spotkała sie już z życzliwym przyjęciem, 
są nie tyl-|można ją nazwać swego rodzaju naukową Li- 
ko dla obrony, lecz i dla pracy pokołowej.| va Narodów, Wymianę, laską Ośradek prag- 
Najważniejszą rzeczą jest poteżna prodykeja nie nawiązać również miedzy Polską a Fran- 
aby nniezależnić się od innych. Produksie— cią, 
to życie, Ośrodek winien mieć odpowiedni 
wpływ na podniesienie i rozwół produkcji |wanie Rzedowi za zaproszenie | oświadczył, 

"Jeżeli chodzi o opinię zagranicy o POl-|fe naród colski w praev dla odrodzenia swej 
sce, tn wsząscy zgodnie podziwisia olbrzy-| Ojczyzny daje wspaniały przykład. 
mią odwagę Polaków. , Mówca podkreśla z Zebrani podziękowali mówcy za jego nie- 
uznaniem, że zauważył w naszym kraju Wy- zwykle interesulace przemówienie długo- 
jatkowe realne ustosunkowanie sia do zada” trwałymi oklaskami, pa 
dnienia predukch,. zerwanie z przes'srzały* |. Nastennie prol, PFeńkowski, stwierdziw- 
mi pojęciami i przyzwyczajeniami. Stwier: |Szv. że mv ier'sśmv w svłuagii o wiele trid- 
dza z zadowoleniem. że pola sa już wsze- n'elszeł, gdyż nie nosiądamy nawet labo- 
mimo, że znajdujące sie ratoriów, zsTał przlerentowi kilka pytań, 


=y 


cji Niemiec i badań techniczno 
niemieckich, Technicy potrzebni 


z 


Na zakończenie mówca ziożył podzięko- 


dzie uprawiane, ; OE s f 
wśród nich domy sa nawnół lub cstkowicie Odpow'edaiac na nie. Jofot,wvyjaśnił, że 
zniszczone. do Ośrodka rekrutute sir miodveh. elewów 


Zadanie rolnictwa polega jedn" nie tęl-|z pożród kandvdztów uwvznsczanych przez 
ko na. dosteręzaniu wyżywienia, Pziak ohe: |nrofesorów 1,skłania sie ich do wsboru spē- 
mii i terhnice możemy stworzeć Moteżny ełatności, niednemtacznią rebrezsttowanych 
przemysł rolniczy, ziemia słoż ge noweinn?| w kraiu. Pracuia nssteniie mod kierunkiem 
niafako niewyczerpaną kenx' 1% Troha też |nfafesorów włespwch lub, fanrvch naukow= 
wplywa na ewolucje umretornści rolnika. av na czvn mom» alho “vatanit do resor- 

Mówca bodziwia wiPolraa ludzi pracu-j ti tasbnię=narb, aha Mrącowrć na polt pa- 
fących dla dobra ogółn a n'e daid Intersrówi dań *- "kowych, w laboratoriach, małąć o- 
o'obistych — i tak właśnie hvć nawinno, w twarta drone do zdobycia 'ytółu profesora, 
tym kieriinku musi iść wyqkawanie. Na pytanie dotyczace biudžetu, mówca 

P. Joliot wspomniał dale! o pożvtecznej odocwisdział że OśroTak osiaga budżet 
wymianie; która polega na tvm że Ośrodek|włssny w wyaotości 200 milionów franków, 
w pierwszym roku posyła studentów (onła- |a ovrócz tero dochody z patentów i kredy- 
canych) do kilku laboratoriów, a na drugilty z bud*ałów zain'eresowanych resortów. 
yk wysyła ich za granice, iniciuiac w ten Po zakończeniu dyskusji PP. Joliot i za- 
sposób wymianę -studentów-badaczy. Akcjalbroszęni roście podeimówani byli herbatą. 

- mper A 
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Lista więźniów w Ravensbruck 


Helena Warszawy, Majkowska Józefa, 
ków przebywajątych w obozie w Ravens- Kauke Aleksafdra. Zwoniczenko Stanisława 
bruck: ' i Szałańska Henryka z Warszawy, Michalik 
Ronieczek Maria ze Zbaszyna. Słowakiewicz Pelagia. Burtyk Irsna z Lublina, Holender 
Zofia z Warszawy. Mołotek Mart z War- Róża i Holender Karola z Krekowe. Kowól- 
szawy, Bieniecka Józefa z Warszkwv. RU- ska Maria z Gniezna. Ćwiklińska Zuzanna 
dmicya Aleksandra z Warszawy, Wsrchu|l-|z Krakowa Wyszyńska Zofia z, Warszawy, 
ska Kazimiera z Sosnnwca, Rysiewska Ste- ochman Maria Czubek Julia, Mościcka 
fania z Bydroszczy Duńska tekla z Je-| Włetysława z Warszawy. Kijak Marianna z 
drzejowa. Tovek Julianna i Ratsicrqk He- Frankiel Anna z Piotrkowa, Ku- 
lena z Królewskiej go Kocik Anna z Zakonpaneno, Bubacz Marta 
rr, 


Podajemy dziś dalsze nazwiska Pola- 


Frantfurtu. 
la Antonina 
z Małej Dabrówki, Brał Genowefa z Piotr- 


7 


aniakowska Anolonia z Radomia  Zydąr|ka Genowefa, Macura Helena, Brzezińska 
rlshkiałą z Suokei Tarki now, Cieszyn. Ko-| Henryka 7 Warszawy, Kolber Amelia z Tar- 
miecyna Mia z K'ele errelńska Halena| nowa Słełańska Zofia z Sandomierza, 
z "Miedzianei Czestochorra. Garliska | Ociénko. Janina z Krakowa, Czechmanow* 
Małeotrz=ł>, Chwielewska Franciszka, Za- ska Wera z Krakowa,. Ostrowska Michalina 
lewska Halina Kuchcińska Stefania z War-|% Koluszek, Piekarska Zofia z Krakowa, 
awayww. Adamska Pelraja za Szczelna. wof.| Plsohman Paulina i/Błachman Rut 
Pasaż Mawinyweka Frapotszka m parótncki | kora. Jasińska Halina i Nowaczyk Marta 
woj. Wąrszątwoleie, Torsrdovretea Jona z Ło: | 7 Poznenia, 

dzi, Enalert Anna z Kozy k: Bielska. Pilar- 
ska Helena z Łodzi, Kałamarz Stefania c|szym numerze. 
Tomaszowa - Mażowieckiego,  Klimkowska 


- 
4 


Ponowa r Cresłóch Szartowska Julia f 

z Kielc, Tiszel Rita z Warszawy. Mysza Ze- kowa. Linet Alfreda ze Świetochowic, Aku- 
nobia z Bodzina. Fruzjńska Władysława z szewską Anna z Łodzi, Tarsraj Marta z 
Warszawy. Romanowska Sł»nisława z K'elc. Warszawy. Przyborowska Janinę Chofhac- | 


Piotr- 
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Jeszcze jeden obóz 5m erti 

LONDYN  (Polpressj. Korespondenci 
wojenni donoszą, że władze amerykańskie 
dokonały w Bawarii przerażającego od- 
krycia. Okazało się, że na terenie okupo- 
wanym przez wojska amerykańskie czyn- 
ny jeszcze jest niemiecki obóz śmierci, 
stosujący metody hitlerowskie. 

Obóz ten pod maską szpitala dla umy- 
słowo chorych, likwidował w szyhkim 
tempie swoich pacjentów. Chorych u- 
śmiercano przy pomocy zastrzyków. Na- 
czelny lekarz pope'nił samobójstwo, Je- 
dna z pielegniarek przyznała się, że do- 
Konata 200 śmiertelnych zastrzyków. 

PEP va 


Leonold žada plebiscytu 

PARYŻ, (Polnpresz) — Prasa donosi z Bru- 
tsali že król ILeqnolń zanrancrował nrzą- 
dzenie plebiruetu w surawia-monarchij w 
Bełcit. Pariia lewicowa odrzuciły oionozy- 
cję króla i demagaja sie, aby problem, ten 
zostal rozwiązany nrzez parlament. 


—-0 


Przed snofanem w Rerlinie 

LONDYN (Połpress). Asencja Reutera 
donosi. że premier Churchill prze kon- 
ferencją w Poczdamie spotka się Z prezy 
dentem Trumanem i omówi z nim Szereg 
ważnych zagadnień, 

Wa'ki w Hiszpanii 

Jak donosi agencja France Presse, we 
wsi Columbriano prowineji Leon w Hiszpa* 
nii miała miefsce bilwa pomiedzy gwardią 
faszystowska gen. Franco i uzbrojonymi pa- 
triatami hiszpańskimi. Partyzanci uzbrojeni 
wasroczne karabiny maszynowe, granaty i a- 
utomaty mołożyli trunem 3 faszystów. Wśród 
poleałych partyzantów. jest 1 kobieta, 


= . a 
-Brchiperaa Malaiski 
nip pd Jinañezvków 

NOWY JORK (Poloress). Genera} Mac 
Arthur ogłosił, że arcEipelsg malajski zo- 
sstkowicie pczyszczony z wojsk ja- 
pońskich. 

Podrzas kampanii malajskiej, która 
trwsłą 250 dni, Fapofńczycy rzucili do wal- 
ki 23 dywizje, a Amerykanie 17; dapoń- 
czycy stracili 450.090 ludzi, Amerykanie 
natomiast 12.000 zabitych i 42.000 rannych. 


i we 
Wolna na Dalekim Wschodzia 
LONDYN (Polpress), Agencja Reutera 


stał 


donosi, że 5 okrętów amerykańskich o% 
słrzeliwało port Śzitsuka na północnym 


wybrzeżu wyspy Sachalin, Po raz nierw- 
szy: olrręty amerykańskie rrzeniknęły tak 


| gięboko na wodv japońskie. 


W kilka wierszach 


Agencja Tass donosi 5 Aten, że: utwo- 
rzon zostalo Towarzystwa Przyjaźni Gre- 
ołto-Radzieckiej, któreco colnm. jest zscie- 
śnienie wiezów kulturalnych między Gre- 
cją s Związkiem Rady askim, 

E k 

Z Kooenhaol dofosza, ża dnia 5 lipca 
wydano wo raz rierwszę od, lat 50 wyrok 
émierci. ; fest Ięd>tj Wily Tor- 
sen. który był agentem nestano. Jak wia- 
„domo,-kara śmierci >cstałą w Danii na no- 
wo wprowadzonę dri“ ! czerwca br. 

i Irae 

Wadiua adencji Peniera Syria I Liban 
owłosiiw. $e heja nadal nrewańrniły jadno- 
Ha nalltwine zeoraniazna. Oba Erste postā- 
nowy per?raktować Francją łacznie | 
nie zawierać żadnen” odrębnego układu. 
| at 
i W dnin wezorairzym 500 tieikich bom- 
how-ów -gmervkańsiinh zrzuciło 3.000 ton 
bomb na miastn jenoñskie. 

R=dio iapoństie donosi, že do I czerw- 
cą 4900.000 Japończyków straciło % powo- 
du nalotów amerykańskich -dach nad 


Głową. 
3% a ie 


| W Turynie wybuchi strajk generalny. 
Robotnicy opvścili fabryki I urządzili de- 
| monstracie, domaocalac . się zastosowania. 
ostrzatszvch ssntcyi wobec faszystów. “ 
| Damopstranci żadali również rewizji! 
warunków zawiesz””'r broni. 
Wytt 

7 Rotardamy domosza. ża straik rabo- 
| porłówych mima apelu nowsdo 
| premiara trwa wr dalszym manu, Stratk nia 
[ma padlora nolitvozneno Rabotniev dama- 
(aaia sie Ernodamnnanro Ania pracv. 7 uwagi 
ża praznimi loh jest 'nadwatlony 


ań, 


ctzearyhw 


+ 


| 


ników 


"ną jo, 


| dłunotrwałym alod 


Fw RE t 
| Minister enraw zaqranieznyrh (yacho- 
słowacij — Glamenls -. oświadryył % z 


|asrvtorium kreivu nusuniołe hadsia 660000 
|Włerrów i. 2 mikony Niemców. Słowacy 
,znmidujacy sie poza ranicami kraju bedą 
imomi powrócić do o'-7vzny, i 
i % 32 

Amervkąńskia patrole zatrzymały nfe- 
mierka łójgć podwodna, uslufacą uciec do 


Dalszy ciąg nazwisk podamy w jutrzej-| Japonii W łodzi tei odnaleziono skrytkę, . 


gdzie było umiejętnie schowane złoto na 
sumę 5 milionów dolarów. 


3 
Kogo wybierać do Rad Zakładowyć 


cja wyborcza jest już. w toku. —Wybory sq powszechne, | | 
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W sprawie urlopów 
Uchwala Wydziału Wyk. KCZZ 
Wydział Wykonawczy Komisji Central- 


nej Związków Zawodowych w Polsce stoi 
na stanowisku jak najszerszego zastosowa- 


GŁOS ROBOTNICZY 


nia I wykorzystania ustawy z dnia 16 ma- 


ja 1922 r. o urlopach dla pracowników za- 
trudnionych w przemyśle i handlu. 


Wobec tego, że ustawa ta zaraz po jej 
wprowadzeniu wywołała ostre zatargi po- 
między światem pracy i przedsiębiorcami, 
i że rządy sanacyjne idąc na rękę klasie 
kapitalistycznej wprowadziły poprawki 
znacznie zmniejszające wartość tej ustawy, 
Komisja Centralna Związków Zawodowych 
stoj na stanowisku stosowania ustawy tej 
w brzmieniu i duchu, w jakim była uchwa- 
lona w 1922 r. > 

Aby uniknąć: mylnej interpretacji i nie- 
właściwego stosowania ustawy oraz biorąc 
pod uwagę obecne stanowisko klasy ro- 
botniczej w życiu gospodarczym i pgjitycz- 
nym Państwa, Komisja Centralna Związ- 
ków Zawodowych uważa za niezbędne u- 
stalić, go następuje; 


a) przy wrlopach 8 1'15- "dniowych należy 
liczyć za dzień urlopów dzień pracy ro- 
hotnika i nie wliczać do czasu urlopowe- 
go niedzieli 1 dni świątecznych; 

b) za czas urlopu robotnik otrzymuje 
wynagrodzenie za pełne 8 lub 15 dni urlo» 
powych; s 

c) urlopy miesięczne liczone są według 
kolejnych dni kalendarzowych, przy czym 


Wkrótce odbędą się w Łodzi wybory 
do Rad Zakładowych. 

Klasa robotnicza, czołowy oddział de- 
mokratycznego frontu narodowego, w peł- 
ni docenia doniosłość wyborów dó Rad 
Zakładowych. Pierwszy to raz, od chwili 
uzyskania niepodległości, mają robotnicy 
możność wybierania swoich przedstawi- 
cieli na podstawie dekretów, wydanych 
przez nasz Rząd demokratyczny. 

Jak wielką rolę odgrywają w, fabry- 
kach Rady Zakładowe, tego 
trzeba specjalnie podkreślać. Wiemy, że 
Rady czuwają nad interesem pracowni- 
ków, nad urządzeniami społecznymi i kul- 
turalmymi danego zakładu pracy, że roz- 
wiązują, tzęsto z własnej inicjatywy, tru- 
dne problemy aprowizacyjne, a przede 


wszystkim Rady Zakładowe są potężną | związkowców i 


dźwignią wzmożenia wydajności pracy. 


równe, tajne, bezpośrednie i proporcjonalne 


to poważne osiągnięcia, które dała demo- 


kratyczna władza w trosce o dobro czło-|ki Zawodowe, 


wieka pracy, 


I dlatego zarówno akcja przedwybor=| widują możność przyznania bierńcza 
cza, jak i same wybory, muszą odbywać |wa wyborczego pracownikom, 


się na szerokiej platformie, 
wszystkie elementy demokratyczne. 
Trzohńem kierowniczym akcji wybor- 
czej będą dwie bratnie partie robotnicze: 
PPR i PPS. Niewątpliwie wspólnie pe” 
prowadzona akcja jeszcze bardziej Sce- 


chyba niel mentuje współpracę obydwóch partyj. 


Ale nie zapominajmy o tym, że Związ- 
ki Zawodowe grupują także i bezpartyj- 
nych, uczciwych robotników, którzy biorą 
aktywny udział w odbudowie kraju. Rzecz 
prosta, że do akcji wyborczej muszą być 
wciagnięte szerokie rzesze bezpartyjnych 
adlatego byłoby błędem 
przy ustalaniu list kandydatów stosowa- 


7 7 zli- 
A rzykładów z. terenu! nie klucza partyjnego, któryby uniemoż 
bdzkiepo, żć sE przedsiębiorstwach, wił udział naprawdę wszystkich członków 


gdzie Rady Zakładowe są silne i dobrze 
zorganizowane, robotnicy przechodzą “na 
system akordowo - premiowy, linia wy- 
dajności pracy stale wzrasta, co wpływa 
na zwiększenie zarobków. 


Obecnie, kiedy stoimy w obliczu wy- 
borów do Rad Zakładowych, niechże ka- 
żdy pracujący zda sobie sprawę z tego, że 


Zwiazku. 

Według regulaminu wyborczego, Wy- 
bory są pięcio - przymiotnikowe, a więc 
powszechne, równe, tajne, * bezpośrednie: 
i proporcjonalne. 

Bierne prawo wyborcze przysługuje w 
zasądzie pracownikowi, który ukończył 18 
fat. co najmniej od trzech miesięcy pra- 


jednoczącej pd trzech tylko miesięcy członkami Zy 


|pującą 


W obecnych jednak warunkach Zw 
pragnąc umożliwić n 
dzieży dostęp do Rad Zakładowłych, p 


bedag 


ku Zawodowego. 
Czynne prawo wyborcze przystug 
wszystkim pracownikom. 


Wybory przeprowadza Komisją | 
borcza, powołana zasadniczo przez 
Radę Zakładową, zatwi rd 
przez obwodowego Inspektora Pracy: | | 
becnie jednak, ponieważ wybory prze 
waądzane są po raz pierwszy, Komisję 
borczą mianuje Obwodowy Inspekto 3 
cy w „porozumieniu ze Związkami Zá 
dowymi. Ą 

Listy kandydatów zgłas szają praco 
cy danego zakładu, przyczym w w 
szych zakładach (powyżej 500 osób) 
zgłoszona powinna być podpisana p 
co najmniej 30 wyborców. 

Chciałabym zaznaczyć, że ogół pr Kd 
ńików. powinien czuwać nad tajność ść 
czystością wyborów. 

Akcja wyborcza rozpoczęła się z Gil 
1.lipca i do 14 lipca powinna być * za 
czona, 

Akcja wyborcza jest w toku we wsi 
kich większych zakładach. jak np. 


dzień urlopu nie może przypadać na nie-] dekret o utworzeniu Rad Zakładowych, |cuje w danym jest ałokiem or ar Scheibler, Poznański, Eitingon, 
dzielę lub święto; rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki przynajmniej jest czion E John, Miller. Gazownia, Elektro 

d) okres urlopów nie może być ony Społecznej o regulaminie wyborów — są | zawodowej, Tramwaje i innych. p 
na części; 


e) robotnik nie może zrzec się prawa ko- 
rzystania z urlopu wzamian za dodatkowe 
wynagrodzenie, wypłacone mu przez za- 
„kład pracy: 

f) nabytego prawa do urlopu pracownik 
nie traci mimo braku, upominania się o 
urlop, 


Ponadto Komisja Centralna Związków Za- |/ 


wodowych stoi na stanowisku, że robotni- 
cy po 10 latach nieprzerwanej pracy win- 
ni korzystać z płatnego miesięcznego nie- 
przerwanego urlopu, 

"W związku z wypadkami wójennymi, o- 
kupacją i zniszczeniem gospodarczym kraju 
przez okupanta, Komisja -Centralna Związ- 
ków Zawodowych uważa, że przy ustala- 
niu czasu urlópu za przerwę w pracy nie 
uznaje się nieobecności robotnika lub pra- 
cownika w zakłądzie pracy, spowodowane 
wysłaniem robotnika lub pracownika do 
Niemiec lub innego kraju na przymusowe 
roboty, uwięzieniem lub zesłaniem do obo- 
zu koncentracyjnego, unieruchomieniem fa- 
bryki na zarządzenie władz okupacyjnych, 
jej zniszczeniem lub uszkodzenie udziałem 


J. KRYMOW 


bawiący się w chowanego, skradają się łudniówy. 
5 É g K. D go EB A 6 | po niej pochyleni. z Wreszcie wstaje i zakrywa twa 
ERA e 5 k] e e FR Eugeniusz Stefanowicz oddycha z ul- kami. W takim stanie — rozczi cha 


Wyższy kurs nauczycielski 


zorganizowany przez Kuratorium Okręgu Szkolnego Łódzkiego 


W Łodzi crynny jest jedyny w, Polsce 
Państwowy wyższy Kurs "Nauczyc'siski, 
zorganizowany przez Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Łódzkiego. 

Kurs jest przeznaczony dla czynnych 1 
wykwalifikowanych nauczycieli szkół po- 
wszechnych i ma na celu pogłębienie wie- 
dzy nie tylko w dziedzinie pedagogicznej, 
ale i ogólnej, zapoznanie nauczycieli z naj- 
nowszymi zdobyczami wiedzy oraz uświa- 
domienie ich w ważnych aktualnych zagad- 
nieniach polityczno-społecznych. Kurs speł. 
ni. ważne zadanie, przygotowuje mianowi- 
cie nauczycielstwo do pracy w nowej, zmie- 
nionej sytuacji polityczno-społecznej, gos- 
podarczej i kulturalnej. 


robotnika lub pracowrńika w walkach wy- 
zwoleńczych, lub spowodowónej innymi o- 
kolicznościami, wywołanymi wojną, repre- 
sjami ifp, a niezależnymi zupełnie od ro- 
botnika. 


Przękład Zofii Petersowej 
Jego tegie ciało PE Taz po raz fanowicz, ogłuszony i przyciszony, ścia 


przykre dreszcze. Pragnął być już w do- 
mu, napić się herbaty, dzpokoić się, zoba- 
czyć żonę. Na ulicach ciemno i pusto, 
wiatr niesie po bruku smugi śniegu. Eu- 
geniusz Stefanowicz rozmyśla, że ludzie 
zmieniają się w oczach, nawet Grewe. 
Ale w domu, wbrew oczekiwaniom, robi 
„mu się lżej. 
chuje się w każdy odgłos. dochodzący z 
ulicy i z trwogą patrzy mu w oczy. Cóż 
może jej powiedzieć? Że dziś w nocy za- 
łogę zwolni i otworzy klapy „Wegi”? 


Ng ulicy coś się dzieje! poprzez okien- 
nice słychać tupot kroków. ..Coś olbrzy- 
miego pełznie po jezdni, pełznie tak cięż- 
ko, że drżą szyby. A nad tym wszystkim 
powolne, ciężkie uderzenia jak gdyby ko- 
walski młot bił w żelazną sztabę, 


Eugeniusz Stefanowicz: ubiera się, aby 
pójść do portu. Natalia Mikołajówna chwy 
ta go za klapę marynarki i drobnymi, 


Natalią Mikołajówna wsłu- | 


się za nimi trotuarem, l E 

Na przystani kołyszą się na słupach 
jasne kule latarni. Przez zbity tłum. żoł- 
nierzy i uciekinierów Kutasow przedzie= 
ra się do pomostu, gdzie konwój skrzyżo- 
wał bagnety, ale czapka z kapitańskim 
znaczkiem robi mu przejście. 


Stoi na pokładzie, a dookoła niego zbie- 
rają się majtkowie. Czekają na rozkaz, 
ale kapitan tylko mruży oczy, żęby w ja- 
skrawym świetle latarń nie widzieć bły- 
szczących epoletów konwoju. 

Nagle zjawia sie obok niego Grewe. 
Twarz mą zmęczoną, żółtawo-bladaą i złą. 

— Zaczęło się wcześniej, niż przypusz- 
czaliśmy — mówi zafrasowany. — Trze- 
ba ruszyć, kapitdhie,- Chłopcy Samą na 
rozkaz, 

Eugeniusz Stefanowicz WAL 

— Poczekajmy, mój kochany-— bąxsa 
niezrózumiale, — widzi pan, co się robi 


W bieżącym roku szkolnym Wyższy Kurs 
Nauczycielski posisda tylko jeden wydzi at, 
obejmujący grupę nauk pedagogicznych, ti. 
psychologię, pedagogikę, dydaktykę og31- 
ną i tzw. nauke o Polsce. 

W przyszłym roku szkolnym projektuje 
sie uruchomienie, oprócz dotychczas istn'e- 
jącej, następujących grup specjalnych; h'i- 
manistycznej, przyrodniczo - geograficz: 
nej. fizyko - matematycznej, 
tycznych i rysunków, śpiewu oraz wycho- 
wania fizycznego. E 

Obecnie słuchaczami 
Nauczycielskiego są nauczyciele pracujący 
na terenie miasta Łodzi, Władze szko!ne 
chcąc ułatwić nauczycielstwu korzystanie z 
nauki, skrócho dla słuchaczów Kursu czas 
pracy zawodowej o 12 godzin tygodniowo. 

Dla nąuczycielstwa spoza Łodzi projęk- 
tuje się zorganizowanie Państwowego Wyż- 
szego Ktrrsu Nauczycielskiego Xorespon: 
dencyjnego. 


ki, spadają na przystań.4, niby uczniowie, 


gą: załoga opuściła statek, nie czekając 
na rozkaz. Alć w tejże chwili ogarnia go 
nowy atak lodowatego strachu. Zdziera 
więc z głowy czapkę i paznokciami odry- 
wa zdradziecka oznakę. f 

— Kapitanie, dość tego dezerterstwa! 


Surowy okrzyk wciąga mu głowę w 
ramiona, Jak zaczarowany, wpija się spoj- 
rzeniem w zaokrąglone z wściekłością 
oczy. 

— Nie jestem kapitanem — mówi "Bez 
tchu nieswoim głosem i jakoś dziwnie se- 
pleniąc — ja nic... ja o niczym nie wiem... 


— Nic nie wiesz? — rozlega się nad 
uchem. — Ty nie wiesz, łajdaku! No, to się 
dowiesz! 

Tratąc równowagę od siły ciosu, Ku- 
tasow pada na pokład całym swym pulch- 
mym ciałem. Poprzez wzbierające łzy wi- 
dzi połyskującą cholewę buta, ,wsuwają- 
cego się pod lampasy spodni, oraz rękę 
pośpiesznie szarpiącą sprzączki przy, fuie- 
rale rewolweru; 


zajęć prak: |że należy wyhierać najlepszych, 


Wyższego Kursu |nek do nowej rzeczywistości. 


Akcję wybórczą rozpoczyna. narad 
gólna wszystkich pracowników, p 
towująca 6gólne zebrania. „Na zebi 
ogólnym omawia się następujące pri 
my: znaczenie Rad Zakładowych, 
gnięcia Rady Zakładowej, dzia nią j 
danym zakładzie pracy: piae a 
laminn wyborczego. Na zebrani i 
leży również ustalić, jakim U ć 
odpowiadać powinien kapdydąt na © 
ka Rady Zakładowej. BGR | 

Rzecz jasna. że akcji wyborczej £ | 
na towarzyszyć szeroką akcją propi J 
dowo - wyjaśniająca. Zrozumiałe teš 


dziej ofiarnych pracowników, k 
pracą swoją zadokumentowali swój $ 


Nie wybierajmy malkontentów, al 
dzi pełnych iniejatywy, oddanych s spi 
mas pracujących. Pamiętajmy o tyi 
nie zawsze tu decyduje legitymacja 
tyjna. 

Nie należy wątpić, że masy pr 
wzorowo zdadzą egzamin dojrzała 
kim są wybory do Rad Zakładow 


L Tarłow 


J! 


czworakach wskazuje gdzieś kigun ne 


twością. Schodząc na przystań, : 
rastający groźny zai : sadów aa od 
się po'raz. ostatni, opie | l 
dzieje na „Wedze”. kst EE wyst 
wzdryga się całym ciałem, jakby 
dzialny bicz z rozmachem oparzy. 
cone plecy, Eugeniusz Stefano 
co się stało. Rozpychając tłum, 
zakrywając chusteczką ręzbitą tw 
chodzi, ucieka i zatezyid się. de 
minąwszy ogrodzenie przystani. 
słup latarni, długo płacze, wzdry, aj 
i oglądając uwalane we krwi pa 
nie jest już tak dotkliwy, ale. | 
miając swe cierpienia, Eugeniusz 
nowicz przeciągle stęka i to por i 
w zdławieniu bezsilnej odrazy do s 
siebie, Na głównej ulicy przeciąg 
koniec pochodu i słychać nadp 
ciemności donośne rzadkie wystrzaj 

— Czekaj, draniur mruczy K a 
odwracając się w stronę przystani, i 
wrykrecisz się! A 

Onanowtie nim wściekłość, odb 


szybkimi ruchami robi nad nim zmak|l. z A ą > 
x y iH í A BEC" 1... doprawdy, myślę, czyby ich jednak — Nie trzeba!—wyrywa mu sie z pier- ca mu siły. Teszeze akrowniejsza i te 
rzyża, Kutasow odrywa od siebie ręce|_: ieżć f z 2 | 
żony, patrzy na jej trzęsącą się twarz i nie przewieżć, R si przenikliwy wrzask i Kutasow oby-| nrzecież to nieznane, zbliżające sle + 
czuje jak w nim całe zdeóniowanie i — Po.co ban tu przyszedł?—ze smut- | Jdwjema rekami chwyta but. odskakujący: Pit i rozrywałaca nawietrze żelaz y 
oada j S i ' kiem mówi Grewe. — Ech. kapitanie!  -|prżed jego dotykiem —Nie trzeba!—krzy- | Sami... Przecież leda chwila mora w 


Pędem wybiegłszy na ganek, nie po-. 


znaje ulicy, Przed nim w ciemności pły- 
nie potok ludzi i gdzie niegdzie rozbłys- 
kuja ukradkem ogniki papierosów. Idą 
w milczeniu, lecz pośpiesznie, zajmując 
całą ulicę i tupiąc po bruku mnóstwem 
nóg. To cofający się biali. Eugeniusz Ste- 


W tej chwili ludzki potok znosi posie 
runek przy pomoście i zalewa przejścia 
na pokładach, przepełniając je gwałtow= 
nym tupołem zbuntowanego stada. Przy 
lewej burcie przyczaiły się ciemne posta- 
cie marynarzy. Kolejno, powoli, przekła- 


czy przeciągle, schwyciwszy wreszie nogę 

i przylgnawszy do niej swa rozbitą twarzą. 
‘Leżąc na wznak i nie podnosząc gło: 

wy, czuje, że niebczpieczeństwo minęło. | 


— Gdzież jest kapitan? — krzyczy ofi- | 


dając nogi przez: burtę i zwijając się w|ger. — Słyszysz, łajdaku? 


lkłębki, bezgłośnie, jak miękkie tłomocz- 


> $ 


—*Tam.., — Eugeniusz Stefanowicz na 


sie do niego, zrobie krzywde Ná 
knłajównie. a on bedzie jedynie 1 
albo, patrzał. ją krzywdza, Wil 
że nie miałby sił sprzesiwić sie 1 
Jakżeby to było dobrze, edvhy mož 
ło stać się niewidzialnym, zrzec si > 
taństwal 


sat 


iak 
IAR 


p MP 


ka £ódeka 


C aN tódzka odbudowana 


W najbliższym czasie, zapewne nie póź- 
j niż 1 sierpnia odana zostanie do użytku 
dawnej siedzibie przy ul. Narutowicza od- 
dowaną rozgłośnia łódzke Polskiego Ra- 
, 

Gdy po uwolnieniu żodzi od okupanta 
wróci dawni gospodarze Rozgłośni Łódz- 
„zastali budynek i urządzenia Rozgłośni 
stanie tak rozpaczliwym, że nie rolowana 
3 zień odbudowania jej. Jednak po paru 
: jące ih zdołano rozgłośnię odbudować 
oj samej stali, co przed wojną, 

[Do ruchomienia stącji potrzebne są jesz 
4% yizo lampy, których, dostarcza ZSRR. 
ka iz RER właśnie już nadeszło do War- 


ozgi lośnia Łódzka będzie miała moc w 
nie 10 kim; działać będzie na tali 224 m. 
fa mL 


pisy do szkoły techn.-grzem. 


Dyrekcja Państwowej Szkoły Techniczno- 
I ydówej w, Łodzi, ul. Zeromskiego 115 
o wiadomości, że zapisy do gimna- 
m mechanicznego, przędzalniczego, tkac- 
jo, dziewiarskiego, farbiarsko-wykończal- 
oraz liceum elektrycznego i chemi- 
ego przyjmowane bądą db 20.7. rb. E- 
miny wsjypue odbędą się od 72.7. wla 
pips 
i Ii rY T 
adam. "omy wypoczyńkowe 
Staraniem Komitetu Organizacyjnego Bra 
$ Pómocy Słuchaczy „Uniwersytetu Lódz- 
powstały dwa domy wypoczynkowe 
Akademików, jeden w Zakopanym, "drugi 
ie, 
Wypoczynkowy w Zakopanym bę- 
miał: pomieszczenie dla 150 skademi. 
Ai J 
Ey turnus trwać będzie od 15 do 
pala drugi od 7:do 30 sierpnia. 
m wypoczynkowy w Oliwie przeznaczo- 
est dia 200 akademików, 


x z 


= Teatr Kukiełek 


pnia /8 bm, odbędzie sie otwarcie Teatru 
SĘ "przy woj, ©środku Krzewienia Kul- 


UR wypsjni widowisko M. Kownac- 
] Kasi co gąski zgubiła” z oprawą 
[ezr Heliny Gastmanówny. 

i dekoracje wykonane zostały 
kiem art. mal, St.-Justa, kierowni- 
artystycznym jest M. Stawski, 

gar dawać będzie przedstawienie w 
‘Powszechnego codziennie o-godz. 


u 
PhS dzielę | święta, o godz, 16.30. 


A Repariuar Teatru WP 

aiku codziennie do miedzięli wile- 
TANTAZY czyli NOWA DEJANIRA 
bza Słowackiego w inscenizacji i re- 
W  Jiiliusza Osterwy. 


BYWA 


Echa artykułu 
"m gbede lófzkim 


s kilku dniami umieściliśmy 
seu artykuł o rocznicy Mkwida- | 
his łódzkiego, Autor „proporował 
$ odpowiednim placu na terenie 
A postawić choćby. prowizoryczny | 
pk a (dla ugzczenia pamięci tych setek 
w, cg tu Znałaziy śmierć. męczeńską, | 
üf nasz znalazł oddźwiek wśród 
szeństwa łódzkiego, bo posypały się 
ik tej spraw ie z szeregiem propozy- 
i 
ektórzy Czytelnicy proponują posta- 
e tymczasowego pomnika ma placu 
nl. Nowomiejskiej, gdzie na miejscu 
Grych domów założyli Niemcy ro- 
| trawnik. 
[ota co, pisze'w tej sprawie mecenas 
iw Opaliński z Łodzi: l 
mpełaże słuszną uwagę — życzenie 
Ją autor w końcu swego artykułu o 
m ghecie; proponując na tym tra- 
miejscu ustawić jakiś pomnik. 
kszne! Aje dlaczego w środku tego 
arzyska, po roku załedwie umiesz- 
ellie 1 rojace się od'rozhawions- 
u „Wesołe Miasteczko”? Dlaczego |” 
kię ża karnzela pod dźwięki jarmar- 


1 idać, cżegoś nie zauważył. | | 


drożej. 


(ca: Woj. Komitet PPR w Łodzi, 


"REŻ KZ WBA" | ak IMIE 1040 LARA TE AAE | BAEIT. | 


"OGŁOSZEŃ DRÓG 

GŁOSZUW DROGNYCH: za wyraz pełitowy w tekście” 
'nne ogłoszenia — od umowy. OGŁOSZENIA PRZYJMUJE: 
4 L4 


Komitet Redakcyjny, 


GŁOS ROBOTNICZY 


r 


Nieco o życiu Żydów w Polsce 
pinu t Fn bastata (adnie AŻ 000 


żydzi zakładają spółdzielnie pracy 


Na terenie Doinego Slaska ala, na roli, w fabrykach i warsztatach. — 


Haniebna akcja rodzimych hitlerowców 


NIECO O ŻYCIU żypów W POLSCE 

| WARSZAWA, (Polpress). — Jak wynika z 
danych, udzielonych przez Centralny Komi- 
tet Żydów Polskich, działalność tej instgtu- 
cji rozwija się w dalszym ciągu pomyślnie i 
ma, tak jak dotychczas, charakter wybitnie 
dobroczynny. Działalnośćtej instyłucji sku- 
pia się w głównej mierze na roztoczeniu g- 
pieki nad dzieckiem — opieki we wszyst- 
kich trzech jej formach: opleit i, 
półotwartej i otwartej, 

Liczba dzieci pod opieką półotwartą wy- 
nogi w przybliżeniu 360. Liczba dzieci obję- 
tych opleką otwartą sięga 2.200, 

Druga ważna dziedzina, w której rozwi- 


ja się działalność Centralnego Komitetu Ży- 
dów. Polskich, jest dziedzina spółdzielczości. 
Wydział Komitetu dla Spraw Produktywiza- 
cji, mający za zadanie wciągnięcie społeczeń- 
stwa żydowskiego, w stopńiu jak najwyż- 
szym do ogólno-krajowego procesu pracy 
produkcyjnej czyni wciąż starania, by powo- 
łać do życia jaknajwięcej Spółdzielni nie 


bacząc na znaczne trudności, piętrzące się: 


przy ich tworzeniu. W realizacji tego pro- 
gramu pracy spółdzielczej osiągnięto bardzo 
pokażne wyniki. W różnych miejscowościach 
kraju, będących ośrodkami większych sku- 
pień żydowskich, prosperują najrozmaitsze 
żydowskie spółdzielnie pracy, jak szewsko- 


3 starostwa grodzkie w Łodzi 
Łódź została podzielona na trzy okręgi administracyjne 


w związku z wydzieleniem miasta Ł0- 
dzi z Województwa Łódzkiego i prze- 
kształceniem podobnie, jak to ma miejsce 
z Warszawą, w odrębne województwo 
grodzkie, powołane zostały na terenie 
miasta 3 starostwa grodzkie. Rozpoczęty 
już swą działalność 2 starostwa; śródmiej- 
skie i północne. Przygotowuje się uruchó- 
mienie w najbliższym czasie trzeciego. sta- 
rostwa-/poludniowego. 

Starostwo Grodzkie Północno - Łódz- 
kie mieści się przy ul, Zgierskiej nr 9% 
i obejmuje północną cześć miasta między 
granicami miasta, torami kolei Kaliskiej, 


'kolei Obwodowej, ulicami: Srebrzyńską, 


Ogrodową, Północna, Źródłową, Trębac- 
ką z jej przedłużeniem w kierunku wscho- 
dnim aż do granicy miasta, 

Pozostały Śródmiejski obszar miasta 
obejmuje swym zakresem działania Sta- 
tostwo Grodzkie Śródmiejsko -- Łódzkić 
z siedzibą przy uł. Piotrkowskiej nr 100, 
fel. 151-38.. Starostowie grodzcy podlega- 
ją bezpośrednio Pfezydentowi miasta. peł- 
niącemu funkcje, wojewody grodzkiego, 
Jako organ wykonawczy administracyjny 
II instancji, utworzony został Wydział 
REJ RAZ Zarządu Miejskiego w 
Łodzi, ul. Piotrkowska 104, tel. 280-40. 


| Obława na „szabrowników” w Oleśnie 


Ońebrano im rzeczy i zazędżeno do pracy na szosie 


W Oleśnie bylem świadkiem sceny, któ- |wia szukać zaginionych swoich świń (sic) 


ra może być ostrzeżeniem dla pewnych, 
niepoprawnych elementów. Na dworzec 
oleski  zajeżdża pociąg "obleniony ze 
wszystkich możliwych i na pozór memo- 
źliwych stron ludżmi. Jak się niebawem 
okazalo, pociąg ten przywiózł po większej 
części „szakhrowników”., 1 to najgorszego 
rodzaju szabrowników, którzy jadą upia- 
wiać swój proceder właśnie tam, gdzie 
ziemia jest święta i stąpać po niej ma pra- 
wo: tylko ten, kto jest człowiekiem rzatel- 
nej pracy, Energiczńy starosta i nie mniej 
energi iczne władze bezpieczeństwa i Mili- 
cji Obywatelskiej urządziły na dworcu 
obiawe i zatrzymały! tych wsmystkich, u 
których fakt „szabrowanią” nie ulegał ża: 
dnej wątpliwości. 
ubolewanią, że panowie  „szabrownicy” 
prawie wszyscy wykazują się urzędowymi 
„delegacjami”, ng jeden z nich miał doku. 
ment wystawiony przez jakiegoś starostę, 
że jedzie ni mniej, $ więcej, do Wrocla- 


Obwies 


Jest szczególnie godnym |, 


Jasne, że w tych warunkach akcja ze 
strony władz oleskich była ze wszech miar 
celowa. „Zaszabrowane'” rzeczy wśród któ- 
rych przeważała bielizna i garderoba, po 
odebraniu przekazane zostały do Powia- 
towej Opieki Społecznej, a „szabrownicy” 
popracują sobie w Oleśnie z miesiąc przy 
naprawie szosy, czy też przy innej poży 
iecznej robotie. Jest to zresztą doskonala 
metoda wychowawcza. i 

Sam widziałem nawróconych „szabrow- 
pików", którzy skończyli właśnie odbywa- 
nie swej kary. Mimo, że pozwolono im 
udać sie dokad tylko zechcą, jeden. z nich 
pozostali w Oleśnie jako kowal, drugi jako 
stelmach, inni trzej osiedli się na roli. 
Tresba kły całe społeczeństwo uświądomiło 
sobie, że zbyt drogo kosztowało nas wy- 
walczenie „granicy nad Odrą i Nissą, aby 
na ziemiach tych mogłi znajdować się in- 
ni ludzie, jak tylko ci, którzy - szczerza 
chcą i bedą pracować, 


zczenie 


W sprawie rehabilitacji osób; wpisanych do trzeciej i czwartej grupy 


Na podstawie $/7 i $ 10, rozpórządzenia Ministra Ai 


ną niemieckiej listy narodowej lub do grupy t. zw. „Leistungspolen* 


5) właściwymi władzami do przyjmowania deklaracji 


ministravji Publicznej ż dnia 25 maja 1845 r. w sprawie ji wydawania zaświadczeń są ma terenie missta Łodzi: 


rehabilitacji osób, wpisanych do trzeciej 1 czwartej gru 


py uiemięckiej listy narodowej lub do grupy tzw, abei 
atungspolen** (Dz, U R. P. nr 21. poz. 128) ogłaszam to 
'nestępuje: 


1) Obywateje Państwa Polskiego, którzy po 31, sier 
pnia 1839 r. wbrew swojej woi iub pod. przymusem wpi- 
sent zostali do 3 lub 4 grupy CRY listy narodo- 
wej lub do gźupy tów, „Leistt oien“, a zachowaniem 
swoim wykazali polską odtelno: ść narodową, winni. złożyć 
iwym Starostom grodzkim łódzkim dekłarację wier- 

Narodowi -£ drmokrhńtycznoemu Państwu Polskięmu, 
2) Na obśzarzę m. Łodzi nie był powszechnie Sto- 
sowany przez oxupaqta przygius przy wpisywaniu na nie 
miecką listę narodową. 

3) Składałący deklaracje obowiązani sĄ ponadto py 
kazać, że zostali whrow swojej woli Juh pod przymusem 
wpisani na niemiecką listę narodową i w_tym celu obo- 
wiązam są złożyć do właściwego sądu grodzkiego wnio» 
sek 6 rchabilitację. 

4) Wiadze, Sprzylmające deklarację na obszarze m 
Łodzi, będą wydawać zaświadczeńis tymcznsowe, ważne na 
okres 6 miesięcy 0d dait wydanie. 


ności 


a) Starosta Grodzki Śródmiejsko-Lódzki, Łódź, ul. 
Piotrkowska nr 160 — dla osób, zamieszkałych na terenie 
powiatu grodzkiego śródmieisko-łódzkiego, 

b) Starosta Grodzki Północno-Łódzki, Łódź, ul. Zgier- 
ska ur 06 -—— dla osób, zamieszkałych na terenie powiata 
grodzkiezżo półmocno-łódzkiego, 

6) Dekłaricje wierności można składać w okresie od 
dnia 15 lipca do dnia 31 sierpnia 1945 roku. 

7) Starostowie będą podawać do puhlicznej wiado- 
mości wykazy osób, zgłaszających dexlarecje, Wykazy le 
umieszczane hędą na budynkach Miejskiej Rady Narodowźj, 
Starosiw Gradzkich oraz Sądu Grodzkiego. 

8) Kto wie * tym,że osoba, składająca deklarację, 
została z własnej woli wpisana do 3 lub 4 grupy nie 
mieckiej listy narodowej lub też zachowanie się tej ọso- 
hy w okresie okupacji nie daj się pogodzić z polską 
odrębrością narodowa, powinien powiadomić o, tym wła: 
dze bezpieczęństwa publicznego lub prokuratora S aii 
sądu grodzkiego. 

Łódź, dmia 5 lipta 1945 roku. 

Prezydegt Mi asta (Kazimierz Mijat} 


Komun kat Dyrekcji Osregowej Polskiego Radia w Lodzi 


“W związku z zarządzoną rejestracj ją odbiorników 0 
księgowa Dyrekcja Polskiego Radia w Łodzi zawiadamia, 
że punkt tejesirncyjny mieści się w gmachy. Polskiego Ra- 

dia przy ul. Kojciuszki 40 w Biurze Abonontów. 

Rejostyacji podlegają zarówno ozoby cywilne I woj- 
skowe jak t uriędy i instytucje. Osobom i instyfucjom, 
posiadającymi rad,ooGbiośniki wydawane śą dowody reje- 


10 zł, póza tekstem: 


Red. i Adm.: Łódź Piotrkowska 86. Tel; 2354-21, 


stracyjne. Po 15 lipca wszystkie odbiorniki milo posiada: 
jące dowodu rejestracyjnego ulegną koniitkacie, a osoby, 
botata w ich postadzuiu, pociągnięte zostaną do edyowie 
dzłajności kaynij. Rejestracja obowiązuje również” tyci, 
Którzy radioodbiorniki otrzymali z Dyrekcji Okręgowej Pol: 


skiego Aa w Łódzi, + 


fs 
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TUDNA A A RUG 16 ami 
— $ zł, przetargi i nek ologl: 
Administracja „Giosu Robotniczego” 


AZ 282 


Drukarnia Zakł, 
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W aumerach niedzielnych i świątecznych - 33% 
— Piotrkowska 66, Tel. 254- 21 wew. 10. 
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kamasznicza, stolarskie, elektrotechników, 
malarzy, tapicerów, produkcji marmelady, 
przetworów owocowych, konfekcji, tkackie 
itd. 

Akcja wprowadzenia Żydów do pracy w 
przemyśle i rzemiośle splata się ze sprawą 
udziału społeczeństwa żydowskiego i ogól- 
nokrejowej akcji przesiedleńczej na nowood- 
zyskane ziemie zachodnie! Tam kieruje się 
w miarę możności jak największą liczbę wy- 
kwalifikowanych fachowców. Ze względu 
na stan przeludnienia 'ceatralnych I wschod- 
nich województw, Centralny Komitet żydów 
Polskich postanowił, aby Żydów, powracają” 
cychódo xraju z Niemiec, usiłować zatrzy: 
mać na ziemiach zachodnich w trakcie ich 
podróży, by im zaoszczędzić zbędnej tutacz- 
ki Zamiar ten w dużym stopniu udaje się 
zrealizować. Jako przykiad może służyć łe- 
ren Dolnego Śląska, gdzie w miasteczkach: 
Rychbach, Ludwigsdort, Westegirdorf, Wal- 
brzych, Langsbilau osiedliło się około 7 ty-. 
sięcy Żydów, którzy tam pracują na roli, w 
fabrykach, warsztatach i biurach. , 

Centralny Komitel Żydów Polskich nie 
dysponując pieniędzmi okazuje Żydom- -Tepa-- 
triantom pomoc, w produktach i odzieży, jak 
i pomoc w orgaAizowaniu społecznych ku- 
chen ludowych. 

C.K.Ż.P. zamierza w najbliższej przysz- | 
łości wysłać specjalną delegację na ziemie za 
chodnie dla gruntownego i wszechstronnego 
zbadania warunków w terenie celem dalsze- 
go "osiedlania tam Żydów. Mogłoby tu wcho- 
dzić w rachubę przesiedlenie przypuszczal- 
die około 20.000 ludzi, 

C.K.Ż.P. informuje poza tym społeczeń- 
stwo polskie o pewnych ciemnych stronach 
życia żydów w Polsce. Chodzi mianowicie 
o powtarzające się wciąż napady na bez- 
bronna ludność żydowtką, wystąpienia anty- 
semickie, ekscesy i gwałty, kończące się w 
wielu wypadkach morderstwami, czasem 
zbiorowymi, oraz doszczętńym niszczeniem 
mienia. Społeczeństwo żydowskie, zńajdują- 
ce się w tak ciężkich warunkach, po prze- 
żytej tragedii okupacji niemieckiej, widzi w 
tych haniepnych ekscesach pozostałości fa- 
szyzmu i łączy się z całą demokracją pol- 
ską w najostrzejszym potępieniu działalno- i 
ści KRZ hitlerowców. 

RCK 
20-przelazdowe bilety 
tramwajowe. 
Elektryczna Łódzka podaje do ! 
wiadomości, że niezależnie od 60-przejaz- I 
dowych biletów - tramwajowych w cenie ge 
zł 30 wprowadzone zostały dla wygody 
szerokich sfer pracujących 80-przejażdowe 
bilety tramwajowe w cenie żł. 40, 

Sprzedaż tych biletów odbywa się w 
kasach K. E. Ł. przy ul. Dąbrowskiej 13, 1 
Tramwajowej 6 i przy ul. Narutowi+ 
cza t, ” : 

Firmy, składające zapotrzebowanie na' 
wyżej wymienione bilety tramwajowe, win- 
ńy przedłożyć! przy kupnie biletów dokła- 
dne imienne wykazy pracowników. 


Baza zaopatrzenia w 
artykuiy budowian? 


Departament Zaopatrzenia Ministerstwa 
Przemysłu polecił firmie „Elibor” — pozos- 
stającej pod Tymczasowym Zarządem Pań- 
stwowym, jako swej: bazie zaopatrzeniowej, 
zgromadzenie na swoich składach zapasów ' 
najbardziej potrzebnych artykułów fbudo- 
wlanych, w szczególności zaś: cementu, ` 
żelaza, blachy, papy do krycia dachów, 
szkła okiennego, wszelkiego rodzaju to- 
warów żelaznych do Hysporycj Departa- 
mentu Zaopałrzenia. | | 

Firma „Elibor”, wywiążujso się z tego 
zadania, sprowadziła już znaczne ilości po- 
wyższych towarów do. swoich składów w 
Warszawie, Łodzi, Gdyni, Gdańsku, Pozna- 
niu £ w innych większych miastach, 

Dostawa tych towarów na potrzeby od» 
budowy Słolicy i innych miest może na- 
stąpić bezzwłocznie. 
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ZAGINĄŁ PIES „dog'* Kolor sierści Żółty, jednostajny.. 


Odprowadrić za wynagrddźeniem do Borkowskiego Jana — 
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